
 

O S T A T N I    D Z W O N E K 

                                          
    szkoła    +    narkotyki 

 
Już w przedszkolu często mamy jakieś marzenia i oczekiwania od życia. 

Jeden chce zostać lekarzem, drugi pilotem. W gruncie rzeczy każdy ma podobne 

dążenia: chciałby skończyć szkołę, najlepiej studia, mieć dobrą pracę, dużo 

pieniędzy, by wreszcie założyć wspaniałą rodzinę. 

Szkoła w życiu każdego człowieka to sporo lat nauki. Jednym przychodzi ona 

łatwiej, innym trudniej. Od wielu czynników zależy czy szkoła jest źródłem satysfakcji 

i drogą do osiągnięcia sukcesu, czy źródłem frustracji i zniechęcenia. Presja ze 

strony rodziców i nauczycieli domagających się jak najlepszych wyników nie zawsze 

idzie w parze z możliwościami. Wiadomo, że porażki zniechęcają, więc niektórzy 

szukają drogi na skróty.    

                                                               
 

Zrezygnowani - W szkole idzie coraz gorzej, świat jest beznadziejny, więc 

ucieka się w narkotyki. Im więcej się bierze, tym większe kłopoty - im większe 

kłopoty, tym więcej się bierze i koło się zamyka.  

Ambitni - Żyją w ciągłym lęku przed niepowodzeniem. Słyszeli, że amfetamina może 

być groźna, ale podobno pomaga w nauce, więc gotowi są na każde ryzyko, byle nie 

przegrać w wyścigu szczurów. Nie ma jednak nic za darmo - to co miało pomagać, 

szybko staje się źródłem poważnych problemów.  

 

Nie przegap ostatniego dzwonka i swoich marzeń.  

 


